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A polski robotnik nie jest Polakiem 


© Wielkiemi afiszami zareklamowano 
ludności miasta święto I maja, święto mie- 
dzynarodówki socjalistycznej. Starcze frazo- 
"gy do towarzyszów, komunały do towarzy- 

szek wlazły jak rokrocznie znowu na afisz. 
1 maj zapowiada się ponoć krwawo w 


tym roku. Odzyw ają się coraz częściej głosy, - 


domagające się zakazu publicznych pocho- 


dów czerwonych sztandarów. W gruncie rze- 


czy wcaleby nie zaszkodziło, gdyby nasze m: aj 
 rozmaitsze odmiany marksistów wzięły się 
- trochę za głowy. Kończy się to jednak 
zwykle krwawo. W Warszawie rok roeznie 
padają trupy i dziesiątki rannych od kul re- 
woiwerowych. 


Gdyby te tłumy czerwone, bezkrytycz- 


nie kroczące za swoimi wodzami, wiedziały Można posługiwać się nimi tylko jako Schacht w imieniu swego mocodawcy socja |. 
| chociaż poco i i dlaczewo wychodza na ulice! środkiem — j do tej chwil, dopóki Rosja listy niemieckiego Millera, „kanclerza ' Pie: £ 
| Pokrzyczą sobie w najlepszym razie — w pie przeżyje rewolucji agrarnej. Od tej chwi'i szy pędzie przedkładał nowe memorjały, we | 
Polska straci wszelkie vaison d'etre, wszel-  ząsadniające rozbiór Polski. 


Ę najgorszymi spiora się wzajermine w Ciusnych 
> wiczkach i z podbitemni oczyma. biz zębów i 
"zguzami na e wracaja do domu, o ils 
nie zajada karetka Pogotowia. 
| Wracają do domu i myślą, że wykrzy 
czeli sobie, lub wygrzynaciii na własny ch ple- 
seach. i czaszkach rzad robotniczo-wło- 
"ściański" To się u nich nazywa świętem. 
Czy też jednak któremu z mówców 
„przyjdzie na myśl oświceilić szczerze zasady 
„marksizmu w odniesieniu do Narodu Poi- 
skiego? Czy trybunam, ukladającym rezo- 
lucje huczne i buncznczne przypomną Się 


| himnini ; | 


Red. przyjmuje od 5—6 | 
Art. listów anonimowych f 
nie umieszcza się 


mentu II międzynarodówki. Jest on dość gig- 


kawy w odniesieniu do Polski, 

międzynaro dówki 
pyli przede! wszystkiem „przyjaciółmi* Pola- 
ków i dużo „zabiegali około , odbudowy jej 


Twórcy czerwone j 


niepodległości", Czynili to na swój sposób, 


zupełnie niezgodny z interesami Polaków. W 


testamencie politycznym Marksa 
„Briefwechsel“ -— T. I. str. 
niezmiernie ciekawy dokument oddania się 


(patrz: 


tego Żyda sprawie Pol Ra w następują” 


cych słowach: 


— „IId W ięcej tózinyś lam o historji, | 
tem jaśniej rozumiem, że Polacy, to — na- 
tion fondue -—— naród ow. stanie rozkładu. 


kie prawo bytu. 

Wniosek: na Zachodzie odbierać Po- 
lakom wszystko, co tylko można, zostawić 
im tylko gospodarstw 'o rolne, wysyłać ich w 
ogień, odbierać im ziemię, wskazując na per- 
spektywę Rygii Odessy, a na wypadek, jeśli 
będzie można wciagnać w rewolucję Rosjan, 
złączyć ich z tymi ostatnimi (po rewolucji) 
i ostatecznie zmusić Polaków, aby pogodzi- 
li się z faktem. — | | 

Te wskazania polityczne objaśniają 
właściwie wszystko. Soejalistom niemieckim 


'kowskich lub s: 
„skich zechiciał i o tem przy ypomnieć dlaci > 

-słości byłoby niewątpliwie. jaśniej w` -sło- 
„wach czerwonych i szereg 
„ rzedziły. | : 
i Wcale się jednak: na to nie zanosi. dad s 
Warszawie będą krzyczeli: niech żyje. amię- z 


dzynaródówka socjalistyczna a W Paryżu Te 


189) znajdujemy 


ków. Pomóc Niemcom do wywołania: rew. 
lucji w Rosji, potem kazać się zepchnąć. na a. 
Wschód, wreszcie wchłonąć przez Rosję, 90 ae 
„Po rewolucji agrarnej w. Rosji Polska śe: udać 
ko państwo—uw. A traci wszelkie prawo 


bytu”. 


innych Barlickich ii 


W Polsce walić się będą po czaśzkach. 
komuniści, cekawiści i „fraki”, a socjaliści 
niemieccy bę ẹda uchwalali budżety na no- 


we pancerniki. 
Policja będzie miała robotę z utrzymy* 


waniem porządku a niemiecka Schuppo bę- > 


dzie odbywała ćwiczenia wojskowe. 
Zamiast sobie nabijać głowę święte 


- wiosny socjalizmu, lepiejby poszli na iake 
dziejowych doświadczen i poszukiwali kwies 
cia, którego dość na niej wyrosło. M 


z tych kwiatków trujący uwić bukiet, 


socjaliści niemieccy, odmawiający wyładowa nie chodziło wcale o Naród Polski. Hasło tych chociażby, które. wyrosły ` w „ostatnich 
nia amunicji dla zagrożonej falą bolsze- wolności ludów było tu wędką dla wywo- — latach. 


wizmu Polski? 
Otóż zapewne nie. Warto więc prze- 
SKÓW ać karty RASA, i PORE zeć do testa- 


Widok ratusza krakowskiego w XVII W. 


finansowej m 


łania przez Polaków rewolucji w Rosji 
i zepchnięcia ich potem ku Odesie i Rydze 
dla ułatwienia sobie podziału Rosji. 

Niczem się to nie różniło od polityki 
Wilhelma II, chorego człowieka na tronie i 
jego kliki militarystycznej. 

Polska miała być państwem buforo- 
wem dla osłony Niemiec od strony rosyj- 
skiej. Zgoła nacjonalistyczne szydła tkwiły 
w tym czerwonym worku Marksa. Przewidu- 
jąc nadmiar w przyroście ludności niemiec- 
kiej chciał ją lokować na polskich ziemiach, 
spychajac Naród Polski na wschód w po- 
łączeniu z z Rosją. 

A cóż nasi czerwoni Polacy na to? 
Rzecz prosta, że nie oponowali. A jakże! Pie- 
niądze brali od socjalistów niemieckich na 
robote socjalistyczna w Polsce. Oficjalnie mó 
wiło się o ruchu „niepodległościowym*. W 
„NMaterjalach do e P.P.S. od roku 1893 
do r. 1904" — strona 172 są wcale dokładne 
wyliczenia na dzienniki. Istnieja zresztą 
nieliczne coprawda — egzemplarze dziełka 
r przedmow a p. Piłsudskiego, w której zu- 
pełnie wyraźnie stwierdza, że w pewnym o0- 
kresie, kiedy PPS. skutek grożącej jej ruiny 
iala zniknąć z powierzchni zie- 
ni, 500 marek złotych, przesłanych przez 
socjalistów niemieckich wyratowało ją z 
opresji. 

Taki jest testament Marksa dla Pola: 


zetknięciu się z jego oparami 


wrzeszczeć na 1-go maja za solidarnością 


BŁ B 


międzynarodową proletarjatu. 


ZABYTKI PODWAWELSKIEGO: 
GRODU. 


Kościół św. J akóba. ; 


Gdyby. tak który z panów „Niedział , y > 
Żuław aa 


zach, boby sie y prze R. 


Odechciałoby im się raz na , zawsze yo 
nienawiści | 


i 
p4 
i 
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| 1929 x. od godziny  10-ej z rana, 


_„ROZWÓJ" Środa 1 maja 1920 „roku. ma | — ai zak 


(Nr. 118 - 


OBWIESZCZENŃ IE. 


żę” © Komornik Sądu Grodzkiego w. Łodzi, 
- feofil Stanisz, zam. przy ul. Konstantynów 


skle; Nr. 51, obwieszcza że w dniu 8 maja 
- 4829 s. ad godziny 


16-ej Z rana, 


„. przy ulicy Zachodniej pod Nr. 8 odbędzie” 

„śię sprzedaż przez publiczaą licytację mite 

05 skumośćci: mebli, manufaktury należścych 

© do Moszka Sz. Lipińskiego wszacowanych 
- 1565 zł. 


Łódź, dnia 25 kwietnia 1928 tv. 
Komornik T. Stanisz. 


|| OBWIESZCZENIE. | 
Komornik Sadu Grodzkiego w Łodzi, - 
a" Stańisz, zam. przy ul. Konstantynow 


skiej Nr. 54, obwieszcza że w dniu 8 "maja - 
w Eodzi. 


przy ulicy PL "Wolności: pod Nr. 6 SRS: 


(© dzie się sprzedaż przez publiczną licytację 


n- ruchomości: mebli należących do Adolfa . 
-Kalikszłtajno oszacowanych 550 zł. 

| Łódź, ke 26 kwietnia 1929 r. s 
pacc X Komornik T. Stanisz. 


ER od obowiazku występowania, 

„jąc kurację w | | 
|. Zaznaczyć należy, iż w. przeciwieństwie. 
(do traktówania teatru polskiego na terenie 


OBWIESZCZENIE. 


Komornik: Sadu Grodzkiego. w Łodzi, 
- Deotii Stanisz, zam. przy ul. Konstantynów ý~űŤOñO A RENEE 
„s skiej Nr..51, obwieszcza że w dniu 8 maja RSI A OL a TA PE R 4 A A E ZR ZĘ 


14929 r. od godziny 10-ej Z rana, 


-Się sprzedaż przez publiczną licytację 

chomości: maszyny - fabrycznej należących 

ilo fir. Fx. Fiszer Spadkobiercy, eszacowa*-. 

nych 1.000 zł. 
Łódź, dnia 26 kwietnia 1929 ra 


Komornik T. Stanisz RA: 
WRRZRE AREN oskar żonym w oferze poborowej P. K. U.- 
- Wieluń obfitował w bardzo STHE w e momen- 


OBWIESZCZENIE. s» - 


ż - Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
Z „Teofil Stanisz, zam. przy ul. Konstantynow 
= skiej, Nr. 51, obwieszcza że w dniu 8 maja 
| 1929 r. od godziny 10-ej z rana, w Lodzi 
„ przy ulicy Szkolnej pod Nr. 28 odbędzie 
- "ślę sprzedaż przez publiczną licytację rucho- 
. mości: mebli, wozów, koni i t. p. należących 


do. Abrama L. Bilandera Da 
f i 880 złotych. 


Łódź, dnia 30 kwietnia 1922 r. 
Komornik T. Stanisz, 


/ auaBaNaSwaNzuNALuKOSNNADNAW 
E -_ OBWIESZCZENIE. 


+ Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 


Téofii Stanisz, zam. przy ul. Konsłantynow 
skiej Nr. 51, obwieszcza że w dniu 8 maja 
1929 yY. od godziny 10-ej z rana, w Łodzi 
przy ulay Szkolnej pod Nr. 17 odbędzie się 
sprzedaż przez publiczną licytację rucho- 
„ mości: mebli, odzieży it. p. należących do 
/ Pilkusz Hofimnnga oSzacewanych 1615 zł. 
Lódź, dnia 20 kwisinia 1929 r. 
POCIE T,- Stanisz. 


| Miejski Kinematogra: Oswietow y 
Po Od 231V 2 

| Die dorosłych: | Ę 
Wolna. WE T E dzieła 


29- AŚ beid 1 


| b ada 


| w tol. gł. Emil Tinas nings, Goesta Ekman - 
Doo Kamilla Horm, Teea Guilbert 
_ Dia młodzieży. 

Baa „Matta | Branta 


w Łodzi 


| w Łodzi 
> przy. ulicy Długosza pod Nr. 43 odbędzie 
TU- 


sarjatu w Zduńskiej-Woli Antoni | 
wicz. Świadek ten, który również był c- 


y 5 ici ij DM 


Ostatnie wydarzenie świata a pólitycznógo. stoliey 


Warszawa 3U.4:a,Ww._ 


Dziś o godzinie 4 .po. południu odbył się : 


"kościele ewangelicko -rełormowanym na 


Lesznie ślub córki doradcy finansowego przy 
panny © 


rządzie polskim, p. Charlesa Deveya, 
Suzette de Marigny Devey z panem Frede- 
riciem Moulton Algernonem. 


| W uroczystościach ślubnych wzięło u- 
w dział około 50 osób, związanych różnemi wę-. 
©- zły pokrewieństwa z państwem młodymi, 
- przybyłych specjalnie na tę uroczystość z 
Am P aiae sier i eadow yoh, fi- 


„cię w” pałacu 
Prezydent Rzeczypospolitej wbrew zapowie- 
"dzi nie przybył, 


nansjery, oraz sier. towarzyskich stolicy, przy 
czem m. in. obecni byli: min. Zaleski z żoną, 
min. Niezabytowski z żoną, szef gabinetu mi 
s. wojsk.. pułk. Beck, podsekretarz stanu z 
: S. Z, Wysocki, oraz szereg innych osobi- 
stości ze świata politycznego, pyi wie- 


s posłów. 


Q- godz. 17 (5 po poł) odbyło się przyję- | 


'rady ministrów, na które P 


prawdopodobie z powodu 
złego stanu. zdrowia żony, an 


Po bestjalskim aaae knechtów H. K. T. w Opóln 


Opole, 30-4 (aw) 
W jad z masakrą artystów polskich 
w Opolu kilku: pobitych. artystów, 
domagania się lekarzy, zostało 


domu, 


niemieckim berliński teatr kameralny, wystę- 


pa A b. 


Wzor ajszy dzień rozpraw: przeciwko. 


ty. 


Pier "Wszy zeznaje świadek komendant. 


P.P. w Zduńskiej-Woli Bolesław Modzalew- 


ski. Na wstępie. świadek zeznaje, że słyszał - 
„dwa miesiące przed, śledztwem. a naduży- - 


ciach jakie się dzieją w P.K U.-Wieluń nie 
miał jednak. dowodów 


Następnie zeznaje. kierownik. 
Hamkie- 


becnym podczas śledztwa pierwiastkowego. 


Dalej zeznaje świadek lekarz wojsko- 


wy W łady sław Kuryluk, którego na, wstępie 
oskarżony pułkownik 
był wypadek iaki; ażeby on osobiście miał 
prosić kogoś z ASSCSOTÓW urzędujących- na. 
komisji 
Świadek Kuryluk zaprzecza temu. 
Co zaś się tyczy poborowego Płotka io 
świadek dokładnie sprawy nie pamięta. 
(Okazało się jednak, jak 
pr zewodnięzą CY sadu a 


Z Z vielkoniejsich tragedji | 


R DO YA pO naamaan 


nach, posiadając bodajże włsny dom, Nie- 
wiasta była zapabiegliwa, 


| | deroby i wogóle. Dobra gospodyni z zadowo 
„leniem glębokiem dokonywała częstych oglę- | 


zin swego „stanu posiadania". 
Każda radość ma swój: mniej Tab ` więcej 


| smutny koniec, co słodkie.. nabiera smaku 
A _ giałano mi dy ekstrakcie. 
Rani Marja L' w dniu wczorajszym doz- 


vala przykrego Ziwodą, Pa powrocie dn de > 


mu zauważyła taki nieład, iż zarienie u 


oj że wiele z e: ca brio. a 


naskutek 
zwolnionych ` 

przeprowadza- - 

„skiej Hucie pobrano od - 


DALSZE ZEZNANIA 


„nia z wojska. i zapytany. 


rzeczowych. ażeby 
"móc ž tytułu tego wszcząć śledztwo. | 
"komi-- 
-sadzi z tego, że dwie starsze 


- ku. Na zapytanie 


Rogalski zapytuje, zy. 


( kiedy to 
podBorowej o zwożnienie kogokol- 


stwierdził z akt 


Puryink wydał s dziła. i i „nie AR 


' Niejaki Marja L, zdinióczkiwała na z Gho. ło. Po dólłądniejszem rozejrzeniu się, ustal: - 
| przez szereg lat u- 
„zupełniała staraunie swe: zasoby bielizny, gar 


ona s sama ma kłopot, 
-jak pierwszomajowym 


„sami amatorzy cudzej własności niejakie trud 
ności w intratueni pozbyciu się 


- puje jak dotąd w Tarnowskich Górach, Kró- 


lewskiej Hucie, Pszczynie i Rybniku był trak 
towany. najpoprawniej, przyczem:- w Tarnow- 
skich Górach i Pszczynie został. całkowicie 
zwolniony od podatku miejskiego, w. Królew- 
-teatru tego. jedynie 
15 proc. podatku, zaś w Rybniku tytułem po- 


„datku zł, 130 od  natłoczónej sali 10 złótych 
„dla. iR oraz > zł 2 stemplowej: 


ŚWIADKÓW. „w 
+. poborów emu Płotkowi: kaka ne a - 


na ię okoliczność 
świadek Kuryluk oświadczył, że czynił ie 
"wskutek wyżej wskazanej choroby tegoż, 


— Bez jakichkolwiek złych zamiarów i. zysku. 


Z kolei zeznaje ongiś pozostająca w „służbie 
u b. „Rogalskich Helena Kolasińska, 


. Na zapytanie przewodniczącego jaką 
ona może wydać o pułkowniku Rogalskim 
opinję, oświadczyła ona, że tryb życia puł- 
'kowrnika Rogalskiego. byt zupełnie normai- 
ny i to w warunkach za skromnych, które 
córki pul- 
kownika Rogalskiego spały w jednym  łóż- 
adw. Fiofmokl-Ostrow- 
skiego czy major Choms był częstym go- 


- ciem pułkownika Rogaiskiego, zaprzeczy- 


ia temu. Major Choms zeznaje Kolasińska 
po aresztowaniu pułkowniką Rogalskiego. 
„Już nie służyła u niego prosił ia 
pewnego dnia, ażeby przyszła do niego de 
domu to nauczy ja jak ma zeznawać 
przeciwko pułkownikow: Rogalskiemu, a- 
żeby go kompletnie wkobać. Świadek ie- 
dnak na powyższą propczycję Się nie Zgo- 


ła, że i garderoba, i 


bielizna, i „luźna” znaj. 
dująca sę w domu 


gotówka — ulotniły się 


przy. pomocy nieznanych sprawców, 
i rzyna 
Sząc pani S —— stratę słoty 


sięgającą 10,000. złotych 
zapabiegliwości pani Marji 
policja w tak: ciężkim 
okresie, również, a 


Skutkiem- 


ORA wahania A 


Gdy | masz b ć okradzio = 
a yi | ionym - - lepiej 


„ się. prat bardziej: intensywnym, 


wi. sarza - Juljusza 


T bardziej przeszłości, 
Świat oddalił się od. starych: religij- iw no. 


- nergji. 


“Neno o 


-Doka | prowadzi aktualny tami. kierunek ere, gja jes t zby ma 


„Die. Wahrheit“, czasopismo wycho- 


5 dzące w Pradze. czeskiej, rozpisało niedaws j 


no. ankietę, w „której „wysunięto. trzy PY- 
tania: oo o 

Sa 1) „Czy w zagadnieniu nad zażydze- 
-niem świata chrześcijańskiego możemy w 
dobie obecnej rozpatrywać również chrze- 
= ścijanizację, jak i europeizację żydów?” 
| 2) „Który z tych procesów |. o wydaje 
z a Ktory 0 
a 


i. .iioczny dalszy symptom 
| Zachodu ?* oo ae 
x Na te pytania nades odpowie iedzi : z 
4 sżny ch stron. świata. "Nie będziemy się: nie 


rU zajmowali, ponieważ są tam przewaziie 
„. tzólnikowe. frazesy. bez. wyraźnej treści. - 


- Nas. ciekawi odpowiedź polskiego pi- 


x wego „Głosu Prawdy“ (tygodnika). Oprócz 
- tego p. J. Kaden Bandrowski znany jest z. 
całego szeregu seir znaliszych : nowel i 
powieści.. J : 

Otóż tenże pP I kaa Bandrowski 
a odpowiada na. pytanie. żydów skiej 
-ty w sposób następujący: 


| *— „Nie znajduję pozytywnego tWier=:: e 


dzenia w tej sprawie, gdyż w dziedzinie 


„tel nie pracuję. | 
-Samo zagadnienie: tavaa) dotyczy. 
niż - teraźniejszośc 


i wych. formach religijnych szuka „nowej! e- 


„Upadek, Zachodu”? A NE podobne» 


i 80; Foarums wciąż naprzód, zdążamy . "Ww 


£ W | krótce rozpocznie się 


FANTOWA 


a POWSZECHNEJ GY.TAGY Aa 


4 GŁORKE WYGRANE 


-WARTOŚCI PO 


75. 000 Zł. 


d wili ilość mnie iam 
Cena Josu 3 zł, = 


AN 
È 0 E T U: A zee" 1 9 


BB 2 „ Telefon: 31—24. 


KORZYŚCI | POSIADANIA. SAMOCHODU. 
"W. pobliżu Elkhart. w stanie Kanzas 

najechał omnibus na samochód . osokówy:: 

rozbijając go doszczętnie. aaa 

| Z pośród pasażerów samochodu. i 'au- 

tobusu 5 osób, w tem 4-osobowa. rodzina, 

poniosła, a 1 jest rannych. ę » a : 


siroma ormana 


oo Rozw) seta 1 mój i 1929 roka. 


i niu poważniejszym?" i f 
a „CZy: przejawy te tłumaczy pan | 
„umkcje żywotne i zdrowe. czy też Jas 


„umierają T 


» „Kadena—Bandrow skiego, 
który jest redaktorem literacko — : nauko- 


ciolecie 10 maja oznacza* początek 


ankie+ m 


„stwcrzenią trwałej podstawy dla 


Adras Fiure organizacyjnego] -B 


będą. kilkakrotnie cła na te wyroby, 
„ mogą być wyrabiane na Litwie. 
ISB 


Uchylit maski 


d ie 


"gwia. etyki i w swiat prawdy, tam, gdzie 


religja staje się dla wszystkich zbyteczną” 


Tak przemawia „chluba” obozu po- 
stepowego, wielki „ideolog“, chwalca „CZy- 


PON i nrżewódra” auchowo—literacki „Pe- | 


RA RE 
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iż st 
Si 


joe sanacji 


wnej grupy aee i 
Wedtúg jego poglądów — „zdążarny 
"w świat etyki ji świat prawdy tag 


| R: BE RE się dla wszystkich zby: 


PRZED OBCHODEM WIELKIEGO ŚWIETA. WIELKIEJ RUMUN n. 


Cała Rumunja żyje już od szeregu ty- 


` godni pod znakiem gorączkowych przygo: 
towań. do uroczystego obchodu dziesięcio- . 


letniej rocznicy 0 AB wszystkich 

ziem rumuńskich w 

szej Wielkiej Bo 
Główne uroczystości 


rozpoczną się dnia: 10—go maja i- potrwa- 


a ją do dnia 15—go maja. Dzień 10 maja, ja: 


ko dzień wyzwolenia się Rumunji z pod 
panowania tureckiego, obchodzony 
przez naród rumuński juź od lat pięćdzie- 
sięciu. Rocznica ta droga jest sercu każde 
_go Rumuna już choćby dlatego, że dziesię- 
i . nowej 
ery w życiu narodu rumuńskiego, ery, któ- 


ra | Się. po We! wojnie '08WO: 


granicach dzisiej- 


jubileuszowe 


jest 


bodzeniem i zjednoczeniem wszystkich Ru 


munów w granicach właszego niepodle= 
głego państwa. Sem 
Właściwie jubileusz zjednoczenia 


ziem rumuńskich miał być obchodzóny w 
roku ubiegłym, podobnie jak miało. mieje 
sce we wszystkich innych państwach, Ktos | 


re w roku 1918 odzyskały swą wolność na- 
rodowa i państwową. Ale rząd pana Ma- 


niu, który właśnie w roku ubiegłym ująt 
włądzę w swe ręce, uważał, że opłakanu 
sytuacja kraju, w jakiej znalazła się Ru= 
munja na skutek nieudolnych rządów pa- 
na Bratianu, nie nadaje się do 
tak radosnej rocznicy i zarządził wobec te 
go odłożenie uroczystości NARU ze. 
na rok AED jj 


FIASCO _ANGLO—SOWIECKIEGO ZBLIŻENIA GOSPODARCZEGO. 


JAK wiadoimo, w Sowietach pawi wiel- 
ka: wycieczka przemysłowców . angielskich, 


; która ma zbadać tereni naocznie przeko- 


naé. się, czy Anglja będzie mogła  nawią-. 
-„'zać z Sowietami stosunki handlowe. 
Po kilkudniowym pobycie w Rosji 


|  porowodniczacy -wycieczki angielskiej o- 


świadczył w wywiadzie z przedstawicielami 


J prasy sowieckiej, że celem przyjazdu dele- 


konjunktury 

możliwości 
rozwoju 
handlu anglo—sowieckiego Angielski ry- 
nek finansowy, dopóty „będzie niedostęp- 
ny dla Z.S.R:R., dopóki sowieckie sfery rzą 


gacji do Rosji jest zbadanie 
gospodarczej w ZSRR. oraz. 


|. dowe: nie an pdpowiędnich. podstaw 


_mysłowcy angielscy mieli 
- sku, że narazie niema żadnych inożliwości 


_gospodarczo—pr aw nyt :h, które: byłyby- zaak- 
 ceptowane przez miarodajne czynniki an- 
gielskie. 


Wywiad jest komentowany w Mo 


skwie jako zapowiedź, że delegacja ograni- 


czy się do studjów przygotowawczych aa 


PR e Rynku. sowieckiego. je 


W rezultacie obydwie strony mocno 
są rozczarowane wynikami wycieczki. Prze . 
przyjść do wnio 


rozszerzenia stosunków handlowych gowiec= 
ko—angielskich. Sowiety zaś mają 


rozczarowane tem, że przemysłowcy. żad: 
nych konkretnych propozycji 
BOA wa 


ż sobą nie 


: 6. 
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Rząd ditewvski projektuje. zasadniczą 


i | ee istniejącej taryfy. celnej. Noweliza- 
| cja taryfy ma być pł zeprówadzona na MG 
> ką skalę. 


O 
Które 


W pier wszym rzędzie 


Stworzenie tego rodzaju ochrony cel- 
nej dla „litewskich produktów — przyszło- 


ści”, ma na celu rozwój niektórych gałęzi 
przemysłu i zupełne izolowanie rynku od 
noe zagranicy. | 
Projektowana zmiana taryfy celnej w. 
ma na celu w pierwszym rzędzie zabezpie- 
czenie się od epode manpas. MAPIYYY wy- 


aspira 


ee LITEWSKI PROJERT WYSOK IEJ BARJERY CELNEJ. . 


| cje k 


robów polskich po  ewentuainezć-. nawiąza: 
niu bliższych stosunków handlowych. 
- Importerzy towarów niemieckich są 


zaniepokojeni, czy projektowane zmiany nie 


uniemożliwią wwozu. PAM z Nie- 
miec. ` a 
| Stworzenie wysokiej ` "Barjery celnej 
na Litwie nie doprowadzi do rozwoju prze: 
mysłu tego państewka, ponieważ Litwę 
nie posiada własnych kapitałów na wybw: 
dowanie i puszczenie w ruch fabryk. ' | 

W obecnych zaś warunkach  politye 
cznych i gospodarczych państewka litev 
skiego rachuby na pozyskanie e. uma 
manene są utopją. 


- obchodu 


byé 
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| m a | + |. 
` EE Rh š 3, . ej M ZS) sA 


musowe jej położenie j zaproponował jej 
występy między tresowanemi psami i hy- 


pnotyzerem. Łzy gorzkie spływały po bladem 
jej obliczu, gdy się dowiedziała — o tem 


upokorzeniu. " | 


40 „Biedni łudzie'. 
liwości. uregulowania włoskich zobowiązań 
zadłużonej jej trupy i zapewnienia sobie 
skromnej starości w ukochanem rodzinnem 
mieście Asolo. Zaproponowano jej tournee 


przez Stany Zjednoczone. Podpisała kon- 
trakt, spodziewajac się, że zdokędzie 30- 


bie w ten sposób przynajmniej spokój. £ 
niezawisłość. Lecz miała już 64 lat. Ale czyz 
Sara Bernhardt nie pracowała w znacznie 
późniejszym wieku, jak ona! „Mogę jesz- 
cze pracować“ — powiedziała do 
przyjaciół — „„a więc muszę! Rodzice moi 
byli biedni j.pracując umarli w biedzie. Stu- 
sżnie więc, bym skończyła jak oni... o 
Wielka podróż zbliżała się coraz bar- 
dziej. Przedtem musiała jeszcze grać ws 
Wiedniu. Wystąpiła trzy razy w „Neue Wie 
ner Bühne“, choć brakło jej oddechu i dre- 


czona atakami kaszlu. Entuzjazm był bez 


końca. Wszystko dziękowało  genjalnej 
tragiczce i cisnęło się do wielkiej artystki w 
nędzną odżianej sukienkę... wdzięczne za 
ten ostatni dar jej dla ludzkości. Ona zaś 


spoglądając na wynędzniałe wojną audy-. 


torjum, na wygłodzone twarze Wiedeńczy- 
Ków, robiła sobie wyrzuty, że tyle im zabie- 
ra pieniędzy i że choroba nie pozwoliła izj 


dać z siebie najlepsze. Potem z Cherbourga. 


popłynęła okrętem —— straszliwie cicho i a- 
samotniona.: 35 «0 MIA j 

|'*. Hożdy i niebywałe wprost odznaczenia 
- | owacje w Nowym Yorku nie zrobiły wszak- 
że wrażenia na schorzałej kobiecie, nie 
zmniejszyły -fizycznych jej cierpień. Dym, 


wyziewy, brak. powietrza do oddechu, kole-. 
Baltimore, Pl- 


je, coraz to inne mieszkanie, 
ladelfja, Waszyngton... A w niej cisza, cier- 
pienia ciała į duszy. | 

I tęsknota do ojczyżny i cichego ogni- 
ska w» Asolo! Z fali upalnej Hawanny i Ka- 
by — przez nieskończone prerje pełne ku- 
rzu — do mroźnej Pensylwanji. A ogród jej 
w Asolo właśnie ustrojony w cudne kwiaty, 
a kanarek. w słońcu śpiewa i śpiewa. Wra- 
cać do domu? Gdyby mogła wrócić! 


-. Lecz kontrakt pędzi ja bezlitośnie 


coraz dalej.. dalej, Aż do czarnego od cza- 
du Pittsburga.. Gdzie już, czyhała na nia 
śmierć. p a | | 

„Ostry, mroźny wiatr smagał ją, śnieg 
z deszczem. często przemoczył do nitki. Mu- 
'si iść do teatru. Pracować. Wejście do teatru 
zamknięte. Niema dość siły by przycisnąć 
klamkę. — =o | 

Coraz 
niej smaga ją deszez potoki wody spływa- 
ją z nieszczęsnej artystki. Z zimna dzwoni 
zębami. Gorączka i zimno wstrząsają wa- 
tłem ciałem. Lecz ona musi grać. I gra.. 


Gra tragedję osamotnienia, rozpaczy, włas- 


nego cierpienia, gra tak genjalnie z taka 


prawdą, że wszystkich wstrząsnęła i audy- . 


torjum przeczuwa rozstanie.. śmierć sama 
z niej mówiła. Potem  przyniesiono ją də 
pokoju hotelowego, gdzie rozpacznie brori 
się przeciw zniszczeniu swego ciała. ` 


> Nie chce tu umierać! W cudnej swej 


ojczyźnie! W Įtaljit W Asolo! Jeszcze raz 


orwał się w ' niej głos melodji jej życiowej, 


A więc w drogę. Pracować! A potem cichym 
błągalnym głosem prosi: „Nakryjcie mię" 


Ona, która powiedziała: „Niema śmierci! 
Śmierć jest światłem nie cierpieniem!” Snać - 


zjawiło jej się to boskie światło... l 
- Białe róże, ulubione jej kwiaty okry- 


'W pięć 


_ Ostatnie dni Eleonory Duse pełne by- 
ty ubóstwa, choroby i cierpień. W Paryżu- 
chciał. jeden 'music—hall wykorzystać przy ` 


. odezwała się tylko... 
nic więcej. Były wszakże dla niej inne moż- 


swych. 


mroźniej wieje wiatr, coraz sile 


tych i zranionych po obu 


Hróda Y maje 1029 roku e ee i TŁ LED 


D [e ; ze onie E 


ja jej zwłoki, Dumny włoski okręt „Dnilio* 


„wiezie znużoną wędrownicę do ojczyzny. „W 
Asolo chciałabym... być pochowana!” powie- | 
„Niech pan o 


działa raz do Marco Pragi. 
tem pamięta i gdy zajdzie potrzeba, proszę 


powiedzieć“. Zaszła potrzeba... Choć to pra-. 


gnienie męczennicy, niechaj się spełni. 


Barwy Italji osłaniaja trumnę — stojącą 


na tylnym pomoście okrętu. Neapolitańczycy 


padają na kolana na jej widok. Jak królowa 
ziemska wraca królowa cierpienia i wznio- 


słej dobroci do ojczyzny. 


Rzym, miasto, z którego wyszła jej alasi 


wa przyjmuje ją w Michelangelo Santa Ma- 


ria degli Angeli. Przy eałunem osłoniętej BYR- 


mie kościoła powitał ją napis: „O pokój w B9 


gu dla niezżmordowanej Eleonory Duse w go- 
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Duse 


-dzinie powrotu jej Z ostatniej 


kiej 


wędrówki 
błagają Rzym i Matka Italja“ Królewski 
kondukt idzie przez Francję, Bolonję, Pat = 
we, Treviso, Montebelluna do Asolo. Do uko- 
 chanego Asolo! A wszędzie sztandary, de- 
putacje, kwiaty. Jakże była ukochaną: 
Wreszcie osiągnęła cel. W cieniu kościoła 
Sant Anna rozciąga się, osamotniony cmen, 
tarz górski. . | 

© Pod grupa jodeł i cyprysów zatrzy- 
muje się kondukt. Tu będą przybywać wszy. 
scy, którzy zechcą złożyć hołd miłości 1 
wdzięczna pamięć aa skromnym granito- 
"wym bloku, na którym wyryte jest imię 
Eleonory Duse z datą jej urodzenia 3.X 1850. 
i śmierci 21,IV 1924... e 
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Z Rzymu donoszą: | >. 
Wszystkie dworce, przez które przejeż- 


dżał pociąg specjalny, wiozący kardynała Ga- 


sparriego, do Monte Cassino, były wspania: 


le dekorowane. W czasie postoju pociągu na: 
stacjach, kardynał przyjmował hołdy dostoj 


ników kościóła i udzielał zebranym błogosła- 
wieństwa, Publiczność witała go entuzjastycz- 
nemi manifestacjami, © Poi. 
Monte Cassino mia'ster Oświaty Ba- 
luzzo, witając przedstawiciela Ojca Świętego, 
ucałował pierścień biskupi na ręku kardynała 


który przyjął następnie hołd. przedstawicieli 
władz wśród niemiliinących okrzyków zebra- 


nych tłumów. | 


Kompanja grenadjerów ze sztandarem i 


orkiestrą oddała honory wojskowe. Jednocze. 
"śnie oddano 21 strzałów armatnich. —— > 
Wyszedłszy z dworca, kardynał Gasparri 


z ANA EA 


= Spojrzenie na historję odbudowania pań 
stwa dolskiego 


Na szczęście, istnieją świadectwa ludzi, któ- 


rych słowa bezwzględnie zasługujące na wia- 


rę, będą miały dła przyszłego historyka zna- 
czenie rozstrzygające. Poniżej przytaczamy 
wyjęte ze wspominień Wojciecha Kossaka o 
marszałku Fochu. 5 | a> 

Zdanie genjalnego wodza o zasłudze Pa 
derewskiego dla odbudowania Polski. | 

„Marszałek Foch opowiadał mi o Swo- 


ich wrażeniach z Poiski, wymieniał wszyst- 


kich zasiużonych w odbudowaniu ojczyzny, 
cywilnych i wojskowych, każdego paru siowy 


określając czy to jako zdolność czy jako za- 1 a. | ne 
NPR i A -Nie jest to legenda lecz dokument. 


. BOLSZEWICY USIŁUJĄ ZGNIEŚĆ 
=> Drugiem ogniskiem buntu jest Ku- 
bań, gdzie ukazal się silny oddział koza- 


„ków kubańskich, którzy dodonali już licz- 
-nych napadów na urzędy okręgu kubań: 
| skiego. Z Rostowa wysłano silne oddziały. 

-wojska specjalnego G.P.U. dla stłumienia 


ruchu. WN TA 
"W pierwszych starciach było zabi- 
stronach wiele 


osób, | 


BELWEDER NIE ODBIERAŁBY EOŁDÓW WDZIECZNOŚCIOWYCH. 
5 | sługi. Pomimo trudnych dla Francuza pol: 
przytłacza dzisiaj legenda, - 
stworzona dla doraźnych cełów politycznych. 


'rend compte que sans lamitie de 
pour Paderews«i vous n,auriez jamais obtenu 
ces irontieres que -, 
zdziwiło w Polsce, 


| W okręgu stawropolskim armja sowie. 
cka ostrzeliwała z armat trzy wsie, które 


wsiadł wraz z ministrem Balluzo do starożyt: 
nej karocy, która niegdyś należała do dworu 
króla Neapolu. Karoca zaprzężona była w 4 
konie, obsługa wystąpiła w tradycyjnych bia- 
łych perukach, Dokoła pojazdu kardynalskie 
go galopowali konni karabinierzy w parad- 
nych mundurach. | | 
(|. Za karoeą kardynała podążały 3 inne 
starożytne karety ze świtą kardynała i mini- 
stra, aż | 
Orszak cały przejechał przez udekorowa 

ne miasto wśród ciągłych owacji tłumów, po» 
wstrzymywanych kordonami milicji i karabi- 
nierów, Wzdłuż ulic ustawiły się delegacje 
stowarzyszeń. 
|. Po przybyciu na miejsce . kardynał uka- 
zał się na balkonie, skąd dzielił błogosła- 


- wieństwa zebranym tłumom, które upadły na 
kolana, | 


| | j a h - 
0 A szw” F SP, 


skich nazwisk wymieniał wszystkie popraw- 


'nie, Przesuwali się więc w pochodzie długim 


Piłsudski, Zamoyski Maurycy, Dmowski, Pa- 
derewski, Szeptycki, Rozwadowski, Sosnkow- 
ski i Sikorski. | 

(+= [l y d pourtant une chose qui m'a 
etonne, ce que peu de moade chez vous se 
Wiison 


vous avez; Jedno "mnie 
a mianowicie, jak mało 
kto zdaje sobie sprawę z tego, że gdyby nie 
przyjaźń Wilsona dla raderewskiego, to nig- 
dybyście tych granic jakie macie, nie dosta- 
g“ k a 
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REBELJE PRZY POMOCY DZIAŁ. 


.zrównala z ziemią. 


- Drugiem ogniskiem buntu jest Ku. 
bań, gdzie ukazał się oddział kozaków kin) 
bahskich, którzy dokonali już licznych na- 
padów na urzędy okręgu kbańskiego, Z 
Rostowa wysłano silne oddziały wojska 
specjalnego G.P.U. dla stłumienia ruchu. 

W pierwszych starciach było zabi- 
„tych i zrahionych po obu stronach wiele 
OSÓB. S - i 

-© W akręgu stawropolskim armja .o-' 
wieoka ostrzeliwała z armat trzy wsie, któ: 
re zrównała z ziemią. "I 
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Zastraszający spadek liczby aa w idee, i | Wiedniu 


| "W tych dniach wydała gmina miasta 
-Wiednia statystykę ruchu ludności w pier 
wszych miesiącach br: Statystyka ta. wy- 


kazuje nader smutne cyfry iw. konsekwén 
cjach swoich ma przerażającą vymong dla 


_ przyszłości stolicy naddunajskiej. NE 
| Przedewszystkiem okazuje. się, E że 


peratury pociągnęła za 
ofiary w życiu. 
r.b. zmarło we Wiedniu 38.227 osób, co sta- 


-sobą olbrzymi: 


nowi rekordową cyfrę miesięcznej śmiertel- 


ności, jakiej nie notowano od czasu wojny 


światowej, W tym roku śmiertelność była 
większa niemal o 50 proc. Nadto trzeba za ;-. 


znaczyć, że w bieżącym roku nie było we 
Wiedniu żadnych na większą skalę TOZroŚ- 


"niętych epidemij, jak grypa, influenza j t.. De 


a „również liczba. samobójstw nie była więk- 
sza aniżeli w innych miesiącach. 


Nie jest to zreszią objaw sboradyczny, 


„ale stały. A nadto jeżeli statystykę śmiertel- 


ności w ostatnim czasie porównano ze. sta- 
| o urodzin, to wniosek będzie: jeszcze. 


PL OSTRZELENIE ` Chcąc AE 

| proszek. naszego wyrobu, nale : 
PB ży przy kupnie akcentować || 
| wyraźnie żądać oryginalnych |) 


B proszków z „KOGUTKIEM" Gą- A. 
seckiego znanych od lat trzy- p]. 
dziestu. Zwracajcie uwagę iod, poo 

"rzucajcie uporczywie. poleca- "Bo Ło”: zaledwie 5% proc. przypada na ludność 
|  nEenaśladownictwaw podobnem . - PDB rdzennie wiedeńską. a | 

a do naszego powa —— A -Etnografowie są zdańia, że aról, 


* Oawrócił się znowu do : o portrretu miss 


Revelstoke. = 
a —śŚliczńa “dziewczyna; ` 
pe - Dziwi mię, że nie wyszla zamąż. 


„Nie mogła. mu udzielić w tej Dane 
„musiała. ; 
szało ją. 


wyjaśnienia, a. oglądając | obraz, | 


podzielić jego podziw. 


—'To dziwne, żę nigdy jej sobie etak 


e pr zedstawiałam. 


— Myśli jej zajęte były jedi; om Pý- 


taniem: Czy miała z nim mówić o pier ścion 
"GU? 


ci, ale raz à jeżeli on go asa: Zebra- | 


ia się na odr: 'gę. 
| — Czy robi pan czasem. dee pre- 


zent y? — zapytała. 
zdumienie. | 


— Ja? Na kiiiość. bkg 


Nie. Zazwyczaj posyła. się 


potrzebuj Ż; 
i pytanie Zo 


| powodu, „odpowiedź ia rozgniewała . Jas” 
(144. — Interesuje. mię to. 


ie. — Kto przysłał pani prezent? 


| w styczniu trzeba się liczyć, że w. 
= cach tych liczba ludności zmniejszyła się ð 
tegoroczna zima ze swojemi spadkami tem- 


'ludzkiem. I tak w. lutym: 


"łego korpusu, jak po rozbiorze 
` austr. węg. określano stosunek Wiednia do 
e całego państwa, w, szybkiem tempie kurczy 
< się i niedaleki może być czas, że 
©. porcja ta: nie będzie już. 
"Niemniej jednak jest to dowód: upadku i. 
-zmierzchu świetnej do niedawna 
-= Habsburgów. | 


— zauważył, R 


A zent! 


Popołudniu pragnęła tej sposchbnoś- 
e ta lub moi przyjaciele. | ak 
i - — Nie jestem pańskim przyjacielem, i 
— zauważyła z uśmiechem. — 
“Warok: jego zdradził 
tak interesować. © 

nr Uwa. A 
żam to. za. stratę czasu i pieniędzy. Ma pani 
na myśli podaruki urodzinowe į świąteczne? 
| ludziom "przy. 
takich sposabnościach rzeczy, kiórych nie. 
albo które już mają. Skąd to x 


ła się do swego pokoju. 


Z jakiegoś niezrorumiałego dla niej A 
; przyznać, że właściwie Było. to 


Nic więcej. A 
El Interesuje to panią i nic więcej — 
powtórzył w zamyśleńiu, -zmarszczył: czo- | 


-ciwie był dla niej tylko obcym, 
poddawała się. w tej chwili. jego- niewytłu- Š 
-.. maczonej sile. Powróciła Z małam pudeł: 


| m ike” —  Zdawała sobie sprawę z ze. R i obycrzyła.| je. Betcher oglądał Alert 


smutniejszy. Z zestawienia tego bowi iem wy- 


nika, że liczba urodzin ciągle się zmniejsza, 


a w ostatnich miesigcach. efektywny ubytek: 
ludności wynosił 1.400 osób. Wobec zwięk- 


szonej liczby wypadków śmierci w. lutym, i 
„ miesią- 


3.500 osób, Z. czego wynika, że. codzienny 


"ubytek ludności wynosi obecnie we Wied- 
niu 50—60 osób. Gdyby stosunek ten 
„ustalił, to należałoby się liczyć do KOŃCA ć em 
-go roku z ubytkiem ludności 


zig 


sięcy osób. 


Już od ER Czasu lekarze, s0- 


- cjologowie i politycy wskazywali na podsta- 

„wie ciągle zmniejszającej się liczby urodzin, 

a zwiększającej się liczby śmiertelności na 
. powolne wymieranie ludności 

Jednak do niedawna uważano te oświadcze- 

-nia za zbyt pesymistyczne. W świetle ostat- 
nich dat statystycznych stają się one nieza- 
przeczoną. rzeczywistością. 


wie deńskiej. 


Jeśli objaw ten zestawimy z slaby 


napływem zamiejscowej ludności do. Wieđ- 
"nia, to. okaże się, że olbrzymia głowa 


ma- 
Monarchii 


dyspr > 
tak rażąco. 


"W: przeciwieństwie do. tego. warto przyto 


- czyć, że mimo klęski wojennej Berlin Tozra- 
sta się nad wyraz świetnie I tak gdy w pierw. 
szych latach XX 
- ilość mieszkańców co Wiedeń, to. 
„liczba ludności w Berlinie wzrosła dò 4 imi- 
> ljonów, podczas gdy ludność Wiednia obec- 
z czego nad- 


'w. Berlin. liczył tę sama 


nie. nie dochodzi do 2 milionów, 


>. który chce utrzymać swą stałą liczbę ludno- 
ści musi rejestrować przynajmniej 17 uro- 
RAE sa rocznie na iia N W. Niem l 


A WO „dziecinnego o. "Z jakiej: 


| że racji miała mu opowiadać o - diamen- 
cie? Nie było powodu. A DORA 
2 re Niech a mi. pani pokaże ten pre- 


_ Spokojne a detektywa „ zmie- 


— Dlaczego? a ' zapytała i i _spostrze: 
gła za późno, że słowa. te maz przy- 


znanie się. 


: — Bo interesują 1 mię podarunki, które 
otrzymują... — znowu pauza — dziewczę- 


Nie rozu- 
miem, mr. Long, dlaczego: może to pana 


A jednak tak bylo. 


* czego mię to interesuje, ` —— rzekł, — | Pojez 
dynki słowne nigdy nie były moją silną 
- stroną. Czy pokaże I mi Tan ton DOBA 


nek? | i 
“Wahala się przez chwilę, potem. uda 


dać się opanować człowiekowi, który wła- 
a jednak 


od 18—20 ty- 


py; spadek liczby urodzin w dużo 


stolicy | | 


Smitha. 


dzisiaj | 


| — Muszę przyznać, że nie wiem, dla se 


Musiała sobie 
słabością, E 


i czech: w. roku 1926 stosunek ten wypowiadał 
„się 19,5, a w 1927 r. == 18,3. Niemcy szyk 
"ko zbliżają się do krytycznej 


liczby 17, 
gdyż zmniejszanie się liczby urodzin na wsí 


-Biemieckiej powiększa się stale. W wielkich 
„miastach stosunek ten jest o wiele poniżej 
zasad etnografów, gdyż wynosi tylko 13.2, 


w. Berlinie zaś 9.9 zaledwie. 

Od 1910 r. kontyngent Niemców, po- 
niżej lat 15, zmniejszył się o 18 proc. Na- 
ród niemiecki staje się więc coraz bardziej 
narodem „starych roczników”, gdyż od 1910 
r. na rynku pracy roczniki od 15do 65 


zwiększyły się o 21 proc. podczas gdy liczba | 


ludzi star szych, ponad 65 lat, wzrosła o 
20 pr oc. - śś, 

Te dane statystyczne wskazują na 
wyniki propagandy. maltuziańskiej w wiel- 
kich miastach zachodniej i środkowej Euro 
mniej- 
sżym stopniu ząznaczą się u narodów. sło- 


maeaea iw Ea a. Aiaka kon 


Humor. 


Her marzy 


mea 


NIEU DANY KOMPLEMENT. 
— QOlesiu, a gdybym była stąd uale- 


prarasi 


ko czy też kochałbyś, mnie? 


© — Oczywiście! Im dalej bylabys | tem 
więcej bym cię kochał.. 


WRAŻLIWY. 5 
-Brown Spotyka na Ua przyjaciela 


. Smith: Czem' masz tak strasznie wy” 


pchane kieszenie. Pokaż tylko. Co? Siedem 
naście pudełek pasty do zębów? . 


Brown: Widzisz chciałem kupić Ja 


p kiś środek. przeczyszczający, pyłem w wie- 
„lu drogerjach i zawsze trafiałem na ekspe- 
=- djentki kobiety. Rozumiesz chyba, żę 


“nie 


mogłem tym damom mówić o swej _ dole- 


SA 4 


_cionek. przez chwilę, potem wyjął go i pod- 


szedł do okna. 
i Ge -Kto to pani przysłał? 
_— Nie wiem. Dostałam go dziś rano. 


"w paczce poleconej. Miss Revelstoke sądzi... 
o — Zawahała się. . 


aż CO "sądzi? NA A 
„— Sądzi, no, że. Teya mi io ktoś, i 
kto mię bardzo lubi, ale nie chce tego 0- 
kazać. KA 2 | 
| Skinął BRA dm. 
— Czy domyśla się pani, alko czy 


miss Revelstoke fornysta się, kim jest ów 


„ktoś“? 
| Zawahała się znowu. % E 
— Przypuszcza, że to jęden z jel 
przyjaciół. Człowiek, który mówił ze mpa 
tylko raz w życiu. 
— Monkferd? 
_ Zaczerwieniła się. 
— Właściwie nie trzebaby było Wea: - 


"le łamać sobie głowy nad nadawcą, — ciąg 8 


nęła. — Oczywiście. chciałabym wiedzieć, 
kto to jest, aby móc mu. natychmiast ode- 
słać pierścionek. a 
-Obejrzał . klejnot dokładnie, obraca- 
jąc go na wszystkie strony i oglądając wnę 
trze złotej oprawy, jakby szukał jakiegoś 
szczególnego znaka. sk 
Ee rs n.) M 


_Z PRZYRODY I TECHNIKI 
/*. Na polu techniki pracuje się obec: 
'nie w nader żywem tempie. Ostatnio 
się w Londynie cały szereg prób z lokomo- 
tywą pędzoną akumulatorami, 


nictwie. Baterje pędzące iokomotywę 2 mają 
być wedle nadchodzących informacji, fiadór 
lekkie i niezmiernie wydajne. Jak wiado- 


- mo, lokomotywy akumulatorowe nie ` po= 


trzebują stałego dopływu prądu. Przy sto- 


sowaniu ich odpada zatem budowanie ko-- 


sżtownych sieci elektrycznych. 


— Redakcje dużych amer ykańskich 
dzienników. zaopatrzono obecnie w maszy- 
ny. składające tekst.na znaczną odległość. 
Nadchodzące drogą telegraficzną depeszę 
są wybijane na wstędze aparatu wedle pez 
whėgo klucza systemem odpowiednio ułożo 
nych otworów. Wstęgę. taką włącza się bez- 
« pośrednio z apar atu do linotypu z odpo- 
wiedniem ur ządzeniem automatycznem, któ 
ry w miarę przesuwania się wstęgi, skła- 
da czcionkami nadawany tekst. W ten spo 
sób telegrafista jest równocześnie zece- 
rem: Maszyny takie działają obecnie w 

promieniu 300 km. bez zarzutu. RER 
RODOWE E i * * 

W miarę wzrostu chyżości aeropla- 
nu można zmniejszyć wielkość płaszczyzn 
nośnych. W czasie startu i lądowania po- 
trzeba płaszczyzn większych, natomiast w 
cząsie „lotu, pożądane są skrzydła o mniej- 
szej powierzchni. Ostatnio udało się amery: 
kańskiemu konstruktorowi Fowler'owi zbu- 
dowaąć. aparat mający płaszczyzny nośne o 


zmiennej powierzchni. Do małych, „stałych 
skrzydeł, dodane są składane powierzch- 


| nie Q rozpiętości dającej się w pewnych. ra- 


mach dowolnie regulow ać „przez. pilota, Pró 


by czynione tym aparatem wykazały . dwie 
zalety, zarówno pod względem startu i łą- 


dowania, jakoteż w zdolności . utrzymywa». 
nia równowagi i. zwrotności. s aj 
f * . i * k AWK 
O trwałości gatunków zwierzęcych, 


. pniu 


SEN A za 
í merega: 3.98% 


5 A A W 
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~ Cień szubienicy 

-— Niech pani idzie do teatru i obej- 
rzy sobie coś wesołego, aby zapomieć” O SWO- 
ich tajemniczych ludziach! — rzekła. 


-— Przedęwszystkiėm niech pani: za- 


pomni o tym tajeraniczym człowieku, któ: 
ry przysyła pani klejnoty rodzinne! Tak, 


| pierścień ten jest dość stały, nie wiedziała 
pani? Oprawa od dziesięciu „już lat o > 


z mody. 


Norą jadła sama w ER jadalni. ! 
obiad i wzięła: gazetę 


Ukończyła właśnie 
wieczorną, gdy. wószżła pokojówka. 
M s —Czy przyjmie pani mr. „Longa?—za- 


pytała, Rumieniec oblał twarz Nory i znikł | 


natychmiast, 


-„=Mr. Longa?—odpar ła „zmieszaną.— : 


Tak, „przyjmę go w salonie. | 

| Może szło o innego mr. Longa. Naz- 
wisko Long było dość popularne. Ale był to 
jednak Betcher. Stał 
spokojnię oglądał wiszący nad nim nortret 


~. olejny młodej dziewczyny - w. >> z lat 


SSE Š s ot wm, w 


sześćdziesiątych. 


robi . 


która nia 
spowodować przewrót w dzisiejszema kolej- 


stoke nie będzie miała 


ćhało koło mnie w Piccadilly; 
obojętnie —Jak często bywa pani w Pare | 
miss Sanders? | 


przed Kominkiem io 


„ROZWÓJ Środa 1 RER a 1920 roc. SEA R | 


wy, przejściowy wzrost temperatury, ale 
stałe ocieplenie, stopniowo ' opanowujące 
kulę ziemską, a z czasem i wszechświat. 
Oddawna już uczeni zauważyli, że 
istnieje w naturze skłonność do przetwarza 
nia wszelkiej energji — elektryczności, 
światła, ruchu — na energję cieplną. W 
ten sposób zwiększa się coraz bardziej za- 


sób gorąca. Wobec tego, że różnica tempe- 
| ratur  pówoduje 


"stały ruch 
wzrost ciepła, a co za tem idzie, ujedno= 
stajnienie temperatury na całej kuli ziem- 


skiej wwyołać może zupełny zanik ruchu. 


Skoro wskutek- nadmiaru gorąca ustanie 
przetwarzanie energji na elektryczność i 
światło, nastąpi koniec świata. Tak brzmią 


wywody berlińskiego profesora nauk przy- 


rodniczych Plancka, który zapowiada, że, 
o ile w międzyczasie nie zagaśnie . słońce 


lub nie natrafimy w pr zestworzach ` na 
zbłąkana kometę, oczekuje ziemię zanik 


A życia wskutek nadmiaru 3 


e: nietylko ziemię, lecz A AA 


czonych „Entropją', 


powietrza, 


- mienie, 


mów, są pozatem tak 


Nri 


| „BNTROPJ “s * POŁOŻY. KRES zi EMI I | ŚWIATU. GAŁEMU. 


-Po “mroźnej. tegorocznej. zimie dowia= 
n się K „prawdziwą. przyjemnością, że 
oczekuję nas wzrost ciepła. Nie tymczaso- 


gdyż 


wszędzie, gdziekolwiek istnieje energja, zia- 


mienia się ona w ciepło, które szerzy się : z | 
rozpowszechnia. Prof. 
„ludzkość współczesną że | 


Planck.. uspakaja 
koniec Świata 
wskutek nadmiaru ciepła, zwany przez us 
nastąpi a Gd po 


wielu miljardach lat! 
Inny uczony niemiecki, Pral Nernst 


nie podziela pesymizmu prof. Plancka. I- 


'stotnie, twierdzi on, natura produkuje cie- 


pło z wszelkiej energji, są jednak substan- 
cje, tamujące bezgraniczny wzrost tempera 


tury. Zdaniem uczonego, wszechświat opa- 


nowany jest przez pewne tajemnicze pro- 
nazwane przezeń _„promieniowa: 
niem absolutnego zera”. Promienie te, któ 
rych najbardziej udoskonalone aparaty lu: 
dzkie nie zdołały dotąd uchwycić, posiada: 
ją cudowną moc tworzenia nowych ato- 
„zimne“, że „ochło*: 
dzą” świat”. A wiec indrek 
ta“ nawet za miljardy lat nie 
się zbyt groźnie! | 


„,koniec „Św'as 
przedstawi ia 


do z E drzewnych w Kali. 
fornji znaleziono dobrze 


górą 


stało rażone piorunem, który - ogłuszył 


„chrząszcze . znajdujące się w kurytarzykach 
pasożyta. Po pewnym czasie 


dohrzało* po katastrofie i przeżyło jeszcze 
1200 łat zasklepiając słojami | chrząszcze. 
Owady te nie różnią się niczem od obecnie - 
żyjących gatunków. Tu dodać . należy, że 
mumifikowane święte żuki egipskie, rów- 


nież nie różnią się niczem od gatunku: ży: 
jacego DOE w Egipcie. 


* * o. 


iegisze í iskrowe i odczytują. dzisiejsi 
radjo—telegrafiści słuchem. Ostatnio skon- 
struowano 53 > 00 OE ak 


Hallo! —rzekł _swobodnie.— 
przecież miss Revelstoke w wieku, gdy 


„świat wydaje się jeszcze pełen róż! 


Nora spojrzała na obraz i po raz vier 


"wszy uświadomiła sobie, że portret, który 
widywała codziennie, 
nią. 


— Spędziewań się, że miss Revel- 


jej wizycie? 
Nora potrząsnęła. łów. 
— Poszła do teatru. 
—Tak myślałem, bo auto jej przeje- 


` —Niezbyt często, AE 
— oczywiście, 
w domu... 
| —Nie mam zamiaru pani zapraszać, 
; —rzekł poważniej detektyw, „pirugajęk 
oczyma. | 


s Ro 
jeśli miss Revelstoke niema 


Chciałem tytko wiedzieć, czy ma pani zwy- 


czaj  wałęsać się po Berkeley Square. Z pa- 


ni dziewiczego oburzenia wnioskuję, że tak 
nie m | 
| Musiała się zoześmiać, "chóć była «ą- 


"mem. 5 ai znaków w dwu 
zachowane . 
chrząszcze, które tam . przetrwały z 
1200 lat. Drzewo we wczesnej młodości żo- 


drzewo „Wy= - 


To 


Pa je] pas 


„nic przeciwko mo- 


—zauważył 


kolo 
rach: czarnym i czerwonym. Zasiąg i czu 
łość tego aparatu, umożliwiają  nadawa: 
nie i odbieranie depesz (zaleznie od stacji) 
między Europa i DTR | 

Rośliny poza a i wilgocią po- 
trzebują jak największej ilości ` światła. 
Wielkie wytwórnie filmowe potrzebują 
trawników i klombów kwietnych do swych 


dakorarcii "plenerowych, zastosowały olbrzy- 
mie reflektory, oświetlające w dzień i w 


nocy zasiane Świeżo grządki kwietne i tra 


e wiaste, . Światło tych reflektorów. NA 


znacznie szybkość wzrostu roślin. 


gniewana. 
Moje dziewicze oburzenie jest jah: 
kiem złudzeniem, — odparła. — Prawie nie 


znam Berkeley Square,u. Nigdy tam jeszcze 


nie spacerowałam, o ile sobie przypominam 


| — Może we śnie—ciągnął takim tonem 
iż Nora sądziła że mówi poważnie. 
© -— Dlaczego, Czy oskarżono mnie w 
policji o włóczęgostwo? — zapytała. 
Long potrząsnął głową. 
—Będzie pani w przyszłym tygodniu 
w „Hertsease“? 
Kiedy odpowiedziała twierdząco, zapytał: 
Czy gra pani w golia? 
—Gram w golfa, ale musiałabym się 
wstydzić grać w „Herisease*,* — gd e: 
działa. — Nie, jadę miss Revello. Dla 
czego ` pan pyta? Jakie nowiny ma pan o 
Szajce Zgrozy? — dodała szybko 
 Betcher Long westichnał | 
—Spodziewałem się, że pani zape- 
mniała o tem, — rzekł. —- Jestem gadanli- 
wy, to błąd. Dlaczego zabiłem vani takiego 
klina w.-— zawahał się, szukając odpowie” 
dniego nrzymigtnika, co znaieszało Norge- 


G 


-w głowę? Nie rozumiem fsge sam. 
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KALENDARZYK. | 
Sr oda, 1 SA — że i iJ akóba. 


4 


sł zin TEATRY. i 
Teatr Miejski — „Hinkeman“, 
Teatr Kameralny — „Poławiacz cieni“. 
Teatr Popularny: — „Berek Joselewicz“. 
Filharmonja wystepy © chóru pe 


WIDOWISKA. 
Casino: — „Żywy trup" wd 
. Splendid: — „Noc miłosna skazańca” : 


- Luna: — „Rajski ogród”. 

Grand Kino: — „Portjer hotelu Atlantic". 
Capitol: — „Wolga... Wolga...“ 

Apollo: — „Boska kobieta“. 

Palace: -— „Dwa pokolenia“. 

Czary: — „Szajka Zgrozy”. 

Corso: — „Największy cyrk świata”. 
Mimoza: — „Ojcze... 


Odeoń: — „Twoja ciotka -— moja ciotka”, | 
Resursa: — „Kobieta na torturach”. 
Spółdzielnia: :— „Ciernista droga księżniczki 


„Woroncow'. 
M. Kin. Ośw.: — Faust“. 
| NR T „Godzina zmysłów“. 


Wiadomości biezące. 


WSZECHPOLSKI ZJAZD - 
RE BUCHALTERÓW, 
O:+5EEL- 


stów steanizuje, W 
30 czerwca: r. b, 
ków, 

| Zjazd podzielony będzie wzorem, zjaz- 
dów” 'amerykańskich na sękcj 


arszawie w dn, 28, 29 i 


ekspertów, nauczycieli buchaltecji buchalte-- 
rów bankowych, handlowych, * przemysłu 
wielkiego i średniego, rolnych, jamoada: 


wych i ubezpieczeń epolecznych. Informacyj 


wszelkich udziela kancelarja Związku. (War- 
szawa, Nowy Świat 3. - 
Wobec ważności i 


donioslości spraw,- 


związanych z rolą buchaltera w życiu gospor 
_darczem kraje, spodziewany jest paro:ysięcz 


ny zjazd Kachalierów, wyjącznie polaków. 


GHOGELIK DRUKARSKL 
W numerze z dnia 23, kwietnia r. b. 
zakradła się przykra pomyłka. W tytule za- 
miast „Napad na mieszkanie komunisty“ 
winno być „Napad na mieszkanie koloni- 
sty“, co niniejszym Pron HSY. 


= DYŻURY APTEK. 

- Dziś dyżurują następujące apteki: G. 
Antoniewicza (Pabjanicka 50), K. Chądzyń- 
skiego (Piotrkowska 164), W. Sokolewicza 
(Przejazd 19), R. Rembielińskiego (Andrze- 
- ja 28), J. Zundelewicza (Piotrkowsk 25), Kas- 


perkiewicza (Zgierską 5%), ©. Trawkowskiej 
(Brzezińska 56). (p) pe 


: "A 


rrr 


Kronita policylna _ a: > ME 


UPADEE z DRABINY. 


Stajecka Michalina, zam. przy mę 
Zielonej Nr. 11, posługaczka, podczas: my 

pieców w gmachu Banku Gcspodarstva n: = 

| jowego, przy ul. Piotrkowskiej 74 spadła z 

drabiny, ulegając ogólnemu. potłuczsnin vis- 

ła. Po udzieleniu jej pierwszej pomocy prze” 
wieziono Stajęcka do domu. (n) | 


RUSZCIE ANIOZZA ZD O | 


nym > w W arszawie 
|. Sprawa potrójnego „mordercy 
-~ ków Tyszerów i ich słuzac:j, Józefy Borów 


Związ ek Buchalterów—Bilansi- 


zjazd: buchalterów— pola- > 


'buchalterów- 


_borową Nr. 1, 


| zROZWOJ ni 1 maja 1929 roku. 


inf wapad ma tai 0. O. Buin 


- DZIELNY PRZEOR NIE UL AKL SIE BANDYTÓW. 


Siedziba zakonu 00. Bonifratrów w 


© Chojnach ma osobliwe szczęście do bandy- 
tów. j 


Przed rokiem włamywacze potruwszy 


psy rozbili kasę ogniotrwałą, z której zrabo- 


wali pieniądze pochodzące z ofiar chorych, 


- leczonych przez zakonników. Sprawców ""ła-- 
mania dotąd nie zdołano pochwycić. 


Onegdaj późnym wieczorem do drzwi 
kuchennych siedziby OO. Bonifratrów zapu- 
kali dwaj młodzi mężczyżni prosząc by 
pozwolono im skorzystać z telefonu, chcieli 


_. bowiem rzekomo zadzwonić do Kasy Cho- 
rych po lekarza dla ciężko chorego. 


Przeor konwentu, ks. Mikołajewski, 
oświadczył, że może jedynie sam zadzwonić 


- po lekarża, Ao RA znajduje się w 


| zt” 


 refektarzu, do którego wstęp osobom sb 


cym nie jest dozwolony. Wówczas nieznajo 


mi rzucili się na przeora, przyczem jeden z 
nich zerwał mu skaplerz z piersi, a drugi 
pochwyciwszy za gardło zaczął dusić. Silny 
fizycznie przeor dzielnie stawił opór o. 
pryszkom. A 

Odgłosy walki zwabiły kilku zakon 
ników. Zatelefonowano po policję. Napastni- 
cy, wybiwszy szyby w oknach, rzucili się do 
ucieczki. Zanim przybyła policja osobnicy. 
którzv przybyli tylko w celach rabunku, 
zbiegli na rowerach w nisyigdomymi o kie- 
runku. 

.. Policja prowadzi energicznę śleđg 

two, lecz jak dotad bezskutecznie. (ni 


Ostatnie ałowo będzie a. psychiatra | 


Stal 


JEGO BYŁEGO 


4 maja w. sgdzie apelacyj- 
roznetrywana będzie 
śŚ. p. małżon- 


Oninja 


skiej, Stanisława Łaniucny. 
Ponieważ 


wyłoniła się kwestja 
czytalności 


Łaniuchy, który ed kilku już 


-dni znajduje się w Warszawie oddany zo- 


stanie pod obserwację znakomitego lekarza 
psychiatry d-ra Nelkena. 


Pewne światło w sprawie. przeciw Ła- 4 


niusze wniosą zeznania łodzianina p. Sa- 


muela Szturma, właściciela pianin i forte- 
 pianów przy ul. Zawadzkiej 17. P. Szturm, 
przytacza szereg faktów z życia Stanisława 


Łaniuchy. 


Łaniucha pracował w składzie p. 


Szturma przez długi okres czasu w charakte- 
rze polerownika, brzyczem był pracowni- 
kiem zdolnym. 

Był chłopakiem inteligentnym (?) i 


nisławie Lanin 


po- 


PRACODAWCY. 


pracowitym. Mimo tych zale: p. Szturm, fe 
ko też į rodzina jego uważała Łaniuchę za. 
nienormalnego. Czasem wręcz czynił wraże 
nie — warjata. 

W chwilach takich Łaniucha „płót) 
od rzeczy“, popełniał moc niedorzeczności 
czasem szkodliwych nawet dla otoczenia, čo 
właśnie skłoniło p. Szturma do wydalenia 
go, chociaż żal mu było pracownika. 

P. Szturm opowiada, że Łaniucha w. 
kilka dni po ujęciu zeznał w Urzędzie. 
Śledczym, że istotnie miał zamiar zabić go. 

Po wydaleniu z pracy p. Szturm i je- 
go mownicy kilkakrotnie widzieli Łanin. 
chę kręcącego się wieczorem przed domem 
przy ulicy Zawadzkiej 17, lub zaczajonege 
w klatce schodowej. Na widok znajomych 
twarzy krył się lub uciekał, Że Łaniucha 
zamiary p. Szturm 


miał wtedy zbrodnicze 
nie wątpi. (n) 


Ja SEA E 


KOGO DOTYCZY OBOWIĄ ZEK  STAWIENN ICTWA. 


Łódzkie Starostwo Grodzkie przypo- 
mina, że z dniem 2 maja r. b. rozpoczyna 
się pobór ogólny mężczyzn urodzonych w 
roku 1908, oraz roczników 


by wojskowej w maju i czerwcu 1927 r.i 


1928 r., roczników starszych od 1883 do 1905 . 


r. włącznie, którzy nie stawili sią dotych- 
czas przed Komisją Poborową i nie mają ure- 
gulowanego stosunku do służby wojskow rel, 
a pozatem ochotników ur. w 1909, 1910 i 1911 
r. Komisje Poborowe będą funkcjonowały w 
trzech punktach miasta. Na Komisję Po- 
mieszczącą się przy "licy 
Pomorskiej Nr. 18 mają się stawić w dniu 


2,41 6 maja poborowi zamieszkali na tere- 
nie 2 Komisarjatu P. P., a mianowicie: w- 
„ dniu 2 maja r. b. poborowi, 
wiska zaczynają się na litery: A. B: C: 3 


których naz- 


E. F. G. H. I. J, w dniu 4 maja — K. L. A, 
M. N. O, w dniu 6 maja — P. R.S. T. U. 
W, Z. Na Komisję Poborowa Nr. 2, mie- 
szczącą się przy ul. Ogrodowej Nr. 34 mają. 
się stawić poborowi zamieszkali na terenie 
1 Komisarjatu P. P., a mianowicie: w dniu 


2 maja, których nazwiska zaczynają > ar 


A. B. © D. E, w dniu 4 maja — F. V. 


ah: iw dniu 6 maja — K. L. Na Bu ve 


żej wymienionych Komisjach Poborowych 
mają się stawić wyłącznie. poborowi rocz- 


nika 1908. Natomiast na Komisję Poboro- 


w 1906 i 1907 kat. B. 
"uznanych za czasowo niezdolnych do służ- 


wą Nr. 3, przy ul. Zakątnej Nr. S2 maja 31ę 
stawić poborowi z rocznika 1906, kat. E. 
uznani za czasowo nie zdolnych do słbużni 
wojskowej w maju į czerwcu 1927 r,a na 
nowicie: w dniu 2 maja z 1i 6 Kkomisaria- 
tu Policji na wszystkie ltery, w dniu 4 aa 
ja zamieszkali na terenie 4 komisarjatu P. > 
na wszystkie litery i w dniu 6 maja zamiesz- ` 
kali na terenie 12 i 14 Komisarjatu P. F. 
rówreież na wszystkie litery. Komisje A 
rowe rozpoczynają swe czynności o godz. 3 
rano. . l l 


NAGŁY SKON NIEMOWŁĘCIA 
W mieszkaniu przy ul. Targowej Nr. 14 zma. 
ło nagłe 2-miesięczne dziecko Sabin ny Łysyn 
'czukówny, które było zupełnie przedtem. zdr 
we. Dochodzenie w toku. 


ZASŁABNIĘCIE. 

Przy ulicy Piotrkowskiej obok pe- 

sesji Nr. 136 zasłabł nagle 35-letni Mała: 

chowski Stanislaw, zam. przy ul. Pomot- 

skiej Nr. Or Zawezwany fekarz Pogoto 

wia We udzi: jor Maila ei 

skiemu KAMA pomocy wiózł go w 

stanie zadawalniającym do oai. 3 


BOCA 
kogo re 


'Odezw a K 


| Komitet obchodu Rocznicy Konstytu J 
-cji 3 Maja prosi nas o opublikowanie pos > 


niższej odezwy oraz programu tegorocz- 

- nych uroczystości: - 
OBYWATELE! | 

Rocznica Konstytneji Majowej —- 


| dzień Święta Narodowego — obchodzony 
jest uroczyście w całej Polsce. Dzień to 


bowiem wiekopomny, 


'tywy większej jeszcze i SA przy- 
szłości Narodu. i Państwa. 


Niech się więc w tym dniu uroczy- A 
nas 0- 


sieni karanie popeo RAS WA -cha?_ 
garnie wielka troska ò dobra, odzyskane- 


go Państwa, niech się jawi i, triumfuje jede 
ność. Narodu oksło Jego wielkiej idei. „pale 


stvowej. 

-Każdy Polak, jak: Polska długa isze 
PA każdy mieszkan: ep. „naszego | miasta, 
powinien wziąć i 
Święcie Narodowem, by 


pne i gzip?” qr mątomiozy ch dóbr 
Ojczyzny; wobec: Jej Majestatu! 
Wzywamy przeto wszystkie organie 
- zaeje społeczną 
zawodowe. sportowe, cechy 
it. P- do jak najgorszego 
nia w dniu ‘tym. uczuć polskości przez 
. wzięcie tłumnego udziału w objętych poniż 
- szym programem uroczystościach, 


trzem ieślnicze 


i PROGRAM. | 
| irati, dnia 2 ma'a 1929 roku: 
Godz. 18 — Gapetrzyk 
myc, 
Godz. 19 — Capstrzyk orkiestr wojsko- 
wych, policyjnych i i straży cuniewych. 
Piątek, dnia 3 maja 1929 r. 


Godz. 6,30 — Pobudka orkiestr wojsk Dc 


wych:..: | 
God: » 0 — w ahożcńs twa w światyniach 
katolickich dla dziatwy szkół. pom 


nych. 


tyniach dla młodziażv szkół Średnich. 


Godz. 10-—11 Nabeżeństwa w świąty- 

» niach a moe = 
Er "Godz. 1! =- Foczzyste iabożeńśt o a w 
KA Ef. ŚW 5. K= ROWE Kasr, 

Godz. 12 — Przybycie sztafety kolar- = 

POLSKA oobi ma min» Katedralny. 

- Gódz.. A2 — - Defilada. jów 


- Godz. 15 +2 - Rewja sportowa w Heleno- oE 
Ko- 
Przysposo: 5 

- kę, zam. przy ul. 


wie erganiżowana przez Wojewódzki 
5 mitet Wychowania Fizycznego i 
bienia” Wojskowego. 

«Godz 16 — Zawody pływackie i poka- 
zy. Ligi Morskiej i |: Rzecznej - w Rudzie: 
bjaniekiej sia 

Godz. 17 — Uroczyste posiedzenie Rady 


_ miejskiej. dlo Sk bt > 
Godz. 11 -— Koncerty w parkach miej- » 


“skich.” a a j 
Be Godz. 20, 30 — - Uroczyste: 


i ale w Teatrze Miejskim. Daną będzie prem 


- jera sztuki fantastycznej w zamku 


"8% II br. 
Izby; wybory dwuch Wiecprezesów Sekcji 
„części A 


„weżmie udział goracy w. 
zamaniłestować 


„naszą, : polsk ont niewzruszoną, naszą wier- ` | > a 
| rożny pożar w pov 
kulturalno = oświatowe, 


'zamanifestowa- 


Gadz. 10 — Nabożeństwa w tychże świa 


pa. tluczenia ciała 


przedstawie. + polach wsi Borki, gm: Leśmierz, pow. łę- ' 


gzyckiego: „wriadońe ał ;Przymiocówo. uran | 


RAM f” Sroda 1. maja 1929 pam. = ai e 


obras 
zach „Sen*: Felicji Kraszewskiej 
k Zrzeszenia i korporacje, 


są © przybycie | so 


"Katedry. najpóźniej o godzinie 10,30.. 

 hódź, w. maju 1929 reku. a 

i ai ‘Komitet Obchodu p 
Święta Narogowejo 2 | Pala AB 


świadczący © wie EE 
kiej naszej przeszłości, ukazujący perspek- i 


W. śródę dnia: ig pm. o godz. 5 po poł. 


adbędzić: się w Towarzystwie Kredytowem 


m. Łodzi (Pomorska 21). trzecie. plenarne 


posiedzenie łódzkiej Izby Przemysłowo-Han 
Na: porządku. dziennym: m. m. 
-"warów, €) podań na towary, podlegające re- 
5 .glarmentacji; uchwalenie (ilości 
„stałych komisyj Izby i wybory członkóh w tych 
„Bomiisyj; 4 wolne wnioski. | 


dlowej. 


Spr awozdanie Prezydjum Izby z działalno- 
zebrania w dnit. 


ści w okresie od walnego - 


do dnia 8 V rb.; wybory Prezesa 


a ej; uchwalenie S 


biorące u i 
dział w nabożeństwie w Katedrze Św. Stani 
-sława Kostki, proszone. 


V wiece p pia lotrkowski k 


Ba Sa «NT. Ltd pa; 


jA mk m pa... Pietera a CERZE “i 


Komitetu Obchodu i program urc oczy stości, 


€ 


o | godzinie bej > odbędą się w 


- teatrach Miejskim i Popularnym dla robot 


ników — młodzieży szkolnej, wojska i po 


- Hieji bezplatne przedstawienia. Bilety na te 
- widowiska oddane zosiały przez Komitet 
- Obchodu de dyspczycji organizacjom. zawo 


"dowym, władzom szkolnym, wojskowym D- 


eji o ©) © 


raz Komendzie Polic ol 


POSIEDZENIE PLENARNE. 


-statutu iey uchwalenie regulaminu“ ~Q- 


brad plenarnych; uchwalenie. budżetu - “Izby 
„na r. 1929; ustalenie 
"rzecz. Izby, pobieranych od a) wydawanych 


wyokości opłat na 
zaświadczeń, b) świadectw pochodzenia to- 


członków 


STRATY WYNOSZĄ. ORO ŁO: 30.000 ZŁOTYCH. 


W. dni 28 kwietnia o godz. 16 migo 
powstał pożar w zabudowaniach „Piaszezyh- i 
„skiego Józefa, we wsi: 


Ruszczyn, gm. Ka- 
mieńsk w pow. piotrkowskim, który z 


izeia. rolniczemi L 
wert 3 
-poWo- o 

du silnego wiatru przeł: zucił siż na zabud: J- 
wania. LEE E? 


a Tudźmi:. 


Ut zagród wraz z na- 
_ sprzętami domo- 


- Ogółem Bona | 


Straty » wynoszą 29 „500. zł W aaku z 
nie było. Pr zyczyną pożaru było 


| _nieostrożne obr tiodzenie sie z OR % 


TRUP 


W dosa Nr. 24 przy ul; Zgierskiej pod- 


> BEE "czas wybierania nieczystości 
D szkol- 7 Y 


SF ŁOSZENI ZŁODZIEJ E 


W dniu 29 kwietnia r. b. o godz, 
30 nieznani sprawcy usiłowali - „dostać się 
„przy pomocy wyłomu w murze sąsiedniej 


posesji do składu manufaktury Woskowicza, - go: Zawezwany lekarz pogotowia ne udzie- 


przy ul. Piotrkowskiej Nr. 153, zostali jednak 


OE przez dozorcę tegoż domu i uciekli... a E ET 
SE | , szpitala w Radogoszczu. 


a 


NC PRZĘDZY 7 ZA ZŁ. 300, hiia 
Nr. 28 przy al, "Bohu. aeyn 
. dniowej nieznani sprawcy skradli jedną Skrzy o 

mię przędzy wigoniowej wartości 300 zk, na 
leżącą do Faiwela Monszajna. „mi 


L podwórza domu 


 PRZEJECHANIE. 


| “Tramwaj Haji Nr. 8 najechał na ulicy >. 
SP omorskiej na 4-letnia Radzynerównę Ryw- 
Pomorskiej Nr. 41. Wez- . 
"wany lekarz pogotowia stwierdził lżejsze pa, 
i po udzieleniu Radzyne- 
„równie pierwszej pomocy pozostawił ja na 
Fae w Somy m) +. 


PRZYMUSOWE LĄDOWANIE. A 
W. dniu 27 kwietnia o godz. 9 m. 70 


"NOWOPO ODKA. | R pasbżerski. typu: | 
ku benzyny. Samolot po uzupełnieniu zapa- 
su benzyny po 15 min utach wzniósł się i odje- 


: chał w stronę Łodzi. m). 


z dołu kloaczne 
go wydobyto trupa aawa a pici żeńskiej. 
6 wypadku powiadomiono władze sądowe, >» 
-a trupa. przesłano. do Tro RT Miejskie- A 
"go. ln) a AA | e 


ie miejsca „zamieszkania 
21. m. 


PEL 


= Wen: 


"Junkers". Z powodu: pra- | 


i ZAMAĆH SAMOBÓJCZY. 

| Andrzejczak Leokadja, bez stalego 
popełniła "zamach 
samobójczy w bramie domu Nr. 53 przy ul. 
Nawrot, wypijając jakiegoś płynu gryzące- 


odwiózł ja do 


> (n) 


Ieniu pierwszej pomocy, 


_ przyjmuje zlecenia na sezon bieżący | 
_Slenwiewicza 40, tel, 7-82 
NaBEBREGOR OWN ZA ADRIS A TAAA 


 ODEZWA SIĘ. PO RAZ PIERWSZY 
-=o NAP. W.E- 
Stocznia gdańska zakończyła już pra 


ce nad odlewem trzech dzwonów, które da- 


rowuje kościołowi Opatrzności w Warsza- 


Dzwony że przewiezione zostaną wkrót 


ce do Poznania, gdzie odezwą, się >: raz pier- 
| Wszy. l 2 


Teatr i i sztuka. 


TEATR MIEJSKI. > 
Ostanie przedstawienie „Hinkemana” 
po cenach zniżonych dane Pedrig dziś. 
-„Hanqdlarze siąwy” grari będą. jutro 
po cenach popular nych. | 


„SEN, 


` Dnia 3 3 Maja na uroczystem FAR 8 


przedstawieniu w Teatrze Miejskim dana 
— będzie premjera głośnej sztuki w 7-miu obra- 


zach utalentowanej poetki Felicii Kruszew- l 


A skiej „sen, 


„Niespodzianka“ K. H. Róstworowe 


skiego grana będzie w sobotę Q goi. A po | 


„południu po cenach najniższych.. 


TEATR KAMERALNY. 
_ Występy Al. Węgierki. 


Dziś i jutro wieczorem, oraz w pią- 


tek o godz, 4 popołudniu ostatnie trzy wy- 
stepy Al, Węgierki w cieszącej się olbrz 
„miem powodzeniem sztuce J. “Sarmenta 
: „POŁAWIANE. cieni”, 

i -W Bajek; nopołudniu. — ceny “ini 
żone. dA 


TEATR. POPULARNY. i 
„Berek Joselowicz“ grany będzie dziś 


„ k dni następnych po cenach zniżonych. Dziś 


i jutro dwa przedstawienia popołudnio-- 
we o godz. 4,30 pp. Ceny zniżone. 


„ Koniec przedstawienia wieczorowego | 


| o godz. 10.20. 
> Kasa czynna od 10 do 3 wieczorem 
* heg przerwy. 


TEATR w SALI GEYERA. | 
9 W dalszym ciągu grana hędzie 
delenie piękna baśń wschodnia. „Ali-Baba 
i ezterdziestu rozbójników“ grana dotych- 
` ezag- przy „WyPrzedAnej : 
miejsca widowni. jA 


| Humor. 
e 


-PEWNOŚĆ PRZEDEWSZYSTKIEM. 


Sya; Ojcze, matka prosi, abyś ~ 
pajęczynę, wiszącą na sulicie 
jciec: A to dlaczego? | 
Syn: Bo matka chce robić: soad, S 
„obawia się, czy ta pajęczyna nie jest czasem 
"cząstką naszego aparatu radjo wego. | 


| PRAKTYCZNY JĘZYK. 
1; — Co to jest esperanto ojcze? - 
| Tego ty nie wiesz? To jest. 
z wszechéwiatowy! a 
SE A gdzie nim mówią? 
— - Nigdzie. 


"U DENT YSTY. 
-e Nie jestem zadowolony z tych zębów, 


+) |= 


worm 


które mi pan zrobił Po jedzeniu bolą mnie 


dziąsła. . 
(5.1 = Jest to najlepszy dowód, że znakomi 
- cie naśladują zęby naturalne, 


NIE DADZĄ SIĘ NABPĄĆ. 
.  +—Nie proszę pani — ja nie przyjmę 
„tel złotówki, Jest fałszywa. 


Pani: Có, pan się jej nie przyjrzał. “To 
jest. Majprawdówica złotówka. 
Synek: Mamusiu! daj spokój! Odrażu ci 


mówiłem, że w tym 2: nie dadzą się 


| 3 nabrać. 


W URZĘDZIE POCZTOWYM. 
- —- Na formularzu tym musi pan 
„dnie podać, ile pan zarabia 
> X Mniej niż tysiac złotych rocznie. 

— To mie wystarcza. 
i Wiew o tem, lecz szef mi więcej no 
chce dać, | 


a ` 


o Zachod. i 
Cu- oi 


do koa a | 


- Elektryczność , 


obejrza | ; 
Pol. Tow. Elek. p. T F? 


język 


i bucików! ! Teraz 


a | 


„ROZWÓJ Środa 1 maja. 1929 roku. 


Ki | GIEŁDA OFICJALNA 


Boown Boveri. FSE" 


Gródek p. , . . 10, 
Kabel ,. + FIO, 
Siła | i i Swiaiło 11 « em f 


se ZE R E E T 
WALUTY i PRWIZY. 


Beleja 123.875 


Kopenhaga, 237.16 
Londyn 43,2775 
- Nowy Jork 8,90. 
DABEDREDĘ RDZENI P TE ORC DE OOBE 


DOBRY ZNAJO OMY, 
Czy pan wie, że ktoś napisał tlo męża 


mego anonim, w którym twierdzi, żę zdra 


dzam męża, w 
długi!! 
| — Toa.bezwstydne! Wie pani to mu- 


włóczę się z innyrai i robię 


siał napisać jakiś dobry znajomy PRUNAI e 
pa | 


- JASZCZURKA, | 
— Mężulku musze iniać jeszcze parę 
modna wsi laseru cya 
skórka. R 3 
— Bardzo praktyczną moda, aie por 


co ci w takim razie potrzebne twzewiktit 
-POD PANTOFLEM, 
w Słyszałam, ra żona pańmtz twyjeża 
Zło A qan ale jedzie sg Tasow? 
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